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Kraj Cervantesa…i nie tylko  

Andrzej Siedlecki 

Zapraszam teraz po niezwykłej Sewilli, do niezwykłej Cordoby. Mieszkaliśmy w tradycyjnym 

hotelu, gdzie czuło się przeszłość. Na ścianie, w głębi namalowany jest Kolumb, królowa Izabella i 

Ferdynand Aragoński. Hotel znajduje się zaraz koło dawnego meczetu – Mezquita.  

Meczet był budowany w czasach, gdy podobno żydzi, muzułmanie i katolicy żyli w tym mieście w 

harmonii.  

W 13 wieku meczet zamienił się w niezwykle oryginalną Katedrę Wniebowzięcia Najświętszej 

Marii Panny. 

                                           

 

 

 

 

Po „zdobyciu” zamku 

Alkazar, który był 

pierwszą rezydencją 

Isabelli i Ferdynanda 

Aragońskiego, 

ostatkiem sił 

przeszliśmy przez 

most na rzece 

Gwadalkiwir i dotarliśmy do ciekawego Muzeo Vivo de Al Andaluz.Zaraz przy wejściu spotkałem 

filozofa Majmonidesa, sefardyjskiego Żyda, Averroesa - myśliciela islamskiego i historyka,                           

Zamek Chrześcijańskich Królów - Alkazar Widok z zamku, ogrody i po prawej stajnia i ujeżdżalnia 

Nastrojowe wnętrze Katedry Wniebowzięcia NMP  

Między trzema mędrcami i królem Kastylii Widok z wieży Museo Vivo na Mezquita po 
prawej 

Mezquita - obecnie Katedra Wniebowzięcia NMP Wnętrze hotelu Hacienda Possada de Vallina 
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Ibn Arabi’ego - filozofa, poetę i mistyka, znanego mi z serialu tureckiego o kształtowaniu się 

otomańskiego imperium i Alfonso X el Sabbio - króla Kastylii, kosmopolitę, poetę i astrologa.  

Tu wśród makiet i obiektów dawnej sztuki za szybami zanurzyliśmy się w czasy potężnego władcy 

Abd Al -Rahmana III (891 - 961), który utworzył pierwszy kalifat.  

Podobno ustanowił, także serdeczne relacje z cesarzem Bizancjum. Znany był też tego, że posiadał 

żeński i męski harem.  

Za jego czasów Cordoba była największym miastem Europy i centralnym ośrodkiem kultury od 10 

do 13 wieku - wynika z muzealnego opisu. Była bogata i dobrze prosperująca, a to dzięki 

rozwiniętym szlakom handlowym i tolerancyjnej polityce kalifa.  

W Muzeum przedstawiono w bardzo pozytywnym świetle przeszłość kulturową islamu.  

I wpadłem w kompleks, że my tym w okresie, to raczej jeszcze polowaliśmy i zbieraliśmy grzyby, a 

„Polska murowana” pojawiła się dopiero w 14 wieku za Kazimierza Wielkiego.  

Ale prawie każda cywilizacja miała swoje „pięć” minut, czy kraj - swój „złoty wiek”, jak to właśnie za 

Jagiellonów było - pomyślałem. I już po kompleksie! 

Zamykano muzeum, więc musieliśmy opuścić odległy i bajkowy świat islamu.                                                 

Miałem wrażenie, że trochę za krótko przebywałem z mędrcami, co niewątpliwie nie przyczyniło 

się do pogłębienia ich filozofii, wartości i zrozumienia, oraz widzenia świata, jednak 

nieprzystającego i zupełnie odmiennego od świata chrześcijańskiego.    

Andrzej Siedlecki    

 PS: Na mojej stronie pod adresem: www.andrzejsiedlecki.pl można znaleźć różne filmy, klikając na napis Filmy-Opis lub 

Youtube, nagrania audio pod Moje nagrania - jak „Historia Polski w literaturze” i inne. Serdecznie zapraszam! Kliknij! 

W pałacu kalifa Andaluzyjski dom - czas relaksu 

Handel w mieście 

http://www.andrzejsiedlecki.pl/

